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OD ARTYKUŁU DO WIELU FORMATÓW: ADAPTACJA I 

DYSTRYBUCJA TREŚCI INFORMACYJNYCH 

Publikacja materiału na stronie internetowej to dziś za mało, jeśli chcemy dotrzeć do odbiorców tam, gdzie faktycznie 

spędzają czas. Współczesne redakcje muszą przestać ograniczać się do myślenia jedynie w kategoriach strony z 

artykułem i zacząć traktować dystrybucję jako część procesu redakcyjnego, a nie zostawiać tego działania na sam 

koniec. 

Dobrze przygotowany materiał dziennikarski zawiera już surowiec do stworzenia wielu formatów: główną tezę, 

przydatne fakty, ludzki wymiar historii, cytat, obraz i puentę. Jego adaptacja oznacza przekształcenie tego szkieletu 

w formaty, które mogą funkcjonować na różnych platformach bez utraty sensu. 

Ma to znaczenie z trzech praktycznych powodów. Po pierwsze – oszczędza czas, ponieważ praca reporterska została 

już wykonana. Po drugie – zwiększa zasięg, docierając do odbiorców tam, gdzie są, zamiast czekać, aż sami odwiedzą 

stronę internetową. Po trzecie – umożliwia redakcji tworzenie treści raz i publikowanie jej w wielu miejscach, przez 

dostosowanie jednej historii do różnych kanałów komunikacji. 

CO ZWYKLE NIE DZIAŁA? 

Częstym błędem jest traktowanie dystrybucji w mediach społecznościowych jako zwykłego udostępniania linków – 

zwłaszcza gdy platformy ograniczają zasięg postów zawierających odnośniki do stron zewnętrznych, albo gdy post 

nie zachęca odbiorców, by przestali przewijać stronę. 

Do najczęstszych praktyk, które osłabiają skuteczność publikacji należą: 

● zamieszczanie samego linku bez dostosowania treści do specyfiki platformy; 

● brak wizualnego haczyka przyciągającego uwagę, miniatury, fragmentu wideo lub karuzeli slajdów;  

● brak kontekstu, cytatu, pytania lub innego powodu, dla którego odbiorca miałby zainteresować się 

materiałem;  

● kopiowanie tytułu artykułu do posta bez żadnych zmian; 

● umieszczenie zbyt dużej ilości tekstu na grafice lub w podpisie;  

● publikacja bez zachęcenia odbiorcy do interakcji. 

 

Istota problemu pozostaje zawsze taka sama: treść przenosi się żywcem z artykułu, zamiast dostosowywać ją do 

języka danej platformy. Logika strony internetowej i logika mediów społecznościowych różnią się od siebie, dlatego 

ta sama historia potrzebuje innego punktu wejścia, innego tempa, a często także innej formy prezentacji. 

JEDNA HISTORIA, WIELE ODSŁON 

Adaptacja treści polega na oddzieleniu historii od formatu. Materiał reporterski pozostaje ten sam, zmienia się tylko 

opakowanie, zależnie od tego, co odbiorca widzi jako pierwsze, jak długo poświęca treści uwagę i co premiuje dana 

platforma.  

Kluczowym zadaniem jest określenie narracyjnego szkieletu historii, a następnie odtworzenie go w formach 

natywnych dla każdej platformy. 

Elementy szkieletu narracyjnego zazwyczaj to: 

● haczyk – to, co sprawia, że odbiorca zatrzymuje uwagę;  

● główny bohater lub motyw – osoba lub problem, wokół którego zbudowana jest historia;  

● główny przekaz – to, co powinien zrozumieć odbiorca;  

● materiały wspierające – fakty, cytaty, materiały wizualne i kontekst;  

● puenta – to, co powinno pozostać w pamięci odbiorcy. 
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Gdy ten szkielet jest już jasno określony, ten sam artykuł można przekształcić w serię slajdów, infografikę, rolkę, 

krótką pionową ramkę wyjaśniającą, zapowiedź w relacji albo post przygotowany specjalnie pod daną platformę, ze 

skuteczniejszym opisem i wezwaniem do działania. 

POZNAJ SWOJE FORMATY 

Trzy formaty są szczególnie przydatne w przekształcaniu jednego artykułu w wiele formatów przeznaczonych do 

mediów społecznościowych: karuzela, infografika i krótki materiał wideo. Każdy z nich rozwiązuje inny problem 

komunikacyjny. 

Format Gdzie się najlepiej sprawdza Dlaczego działa 

Karuzela 
Materiały wyjaśniające, osie czasu, historie 

wielowątkowe, analizy oparte na cytatach 

Zachęca do przewijania slajdów, wydłuża czas 

kontaktu z treścią i pozwala stopniowo rozwijać 

historię 

Infografika 

Dane liczbowe, porównania, 

podsumowania i wizualne skróty 

informacji 

Upraszcza złożone zagadnienia i sprzyja 

zapisywaniu i udostępnianiu treści 

Rolkа lub 

krótkie wideo 

Haczyki emocjonalne, formaty oparte na 

bohaterze, materiały oparte na narratorze i 

szybkie podsumowania 

Łączy ruch, podpisy, narrację głosową i tempo 

przekazu w sposób, który zapewnia wysoką 

widoczność na platformach społecznościowych 

 

Formatów tych nie należy traktować jako ozdobników dodawanych po publikacji. To odrębne formy redakcyjne, 

które zmieniają sposób, w jaki odbiorca styka się z materiałem dziennikarskim. 

MYŚLENIE W KATEGORIACH KARUZELI 

Format karuzeli rozbija jedną historię w ciąg małych, czytelnych jednostek. Zamiast oczekiwać, że odbiorca od razu 

kliknie i przeczyta pełny artykuł, pozwala mu wejść w temat poprzez sekwencję obrazów i informacji. 

Skuteczna karuzela ma często prostą strukturę: 

● pierwszy slajd – haczyk, główny obraz i wyraźny tytuł;  

● środkowe slajdy – kontekst, ustalenia, cytaty, kluczowe punkty lub elementy osi czasu;  

● ostatni slajd – zachęta do interakcji, pytanie wywołujące reakcję albo wezwanie do działania generujące 

dalszy ruch. 

 

Najważniejszy jest pierwszy slajd, bo to on musi zatrzymać przewijanie strony. Powinien wykorzystywać 

najmocniejszy dostępny obraz, od razu jasno komunikować główną ideę, zawierać jedynie niezbędny materiał 

wspierający i sugerować, że kolejne slajdy zawierają dalsze informacje. 

Środkowe slajdy nie powinny być kopią artykułu. Ich zadaniem jest przedstawienie historii w języku opowieści 

wizualnej, za pomocą krótkich punktów, przejrzystej logiki i – tam, gdzie to pomocne – ikonografii. 

Ostatni slajd powinien pełnić konkretną funkcję: zachęcać do reakcji, udostępnienia materiału lub zapoznania się z 

jego pełną wersją. 

Karuzele zwykle sprawdzają się, ponieważ aktywniej angażują odbiorców niż zwykły post tekstowy z linkiem. 

Przewijanie, zatrzymywanie się, powiększanie i czytanie kolejnych slajdów sprawiają, że odbiorcy poświęcają 

materiałowi więcej czasu, co może poprawiać jego zasięg i widoczność. 
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Łatwiej je też udostępniać, ponieważ ich wartość jest od razu widoczna. Odbiorca nie musi opuszczać platformy, 

żeby zyskać dzięki treści coś użytecznego, dzięki czemu format lepiej odpowiada sposobowi korzystania z mediów 

społecznościowych. To ważna zasada dystrybucji treści: dostarcz wartość, zanim poprosisz o kliknięcie.  

PRZEKSZTAŁCANIE ARTYKUŁÓW W MATERIAŁY WIDEO 

Gdy artykuł staje się materiałem wideo, nie można go po prostu przeczytać na głos. Wideo rządzi się inną logiką: 

wymaga mocniejszego haczyka, wyraźniejszego rytmu, bardziej selektywnego doboru informacji i scenariusza 

stworzonego z myślą o słuchaniu, a nie czytaniu. 

Dobry proces zaczyna się od odnalezienia szkieletu narracyjnego, następnie przełożenia go na obrazy i zapisania 

tekstu naturalnie brzmiącym językiem. Materiały filmowe, zdjęcia, napisy, przebitki i narracja lektorska powinny 

służyć temu samemu głównemu przekazowi. 

Tu właśnie zawodzi wiele scenariuszy redakcyjnych. Często pisze się je z myślą o czytaniu – długimi, formalnymi 

zdaniami, nasyconymi dużą liczbą informacji – podczas gdy powinny być tworzone z myślą o słuchaniu. 

Widzowie oglądający materiały wideo odbierają je inaczej niż czytelnicy, którzy czytają artykuły. Zwykle mają mniej 

cierpliwości, znają mniej kontekstu i nie mogą łatwo cofnąć się do zdania, które im umknęło, dlatego scenariusz musi 

być prostszy, bardziej bezpośredni i bardziej naturalny. 

Dobry scenariusz do wideo w mediach społecznościowych jest: 

● potoczny – używa słów, które brzmią naturalnie w mowie;  

● prosty – oparty na krótkich zdaniach i codziennym słownictwie;  

● rytmiczny – zostawia miejsce na pauzy i akcenty;  

● bezpośredni – zwraca się do odbiorcy, a nie mówi obok niego. 

 

Przydatnym testem redakcyjnym jest przeczytanie zdania na głos. Jeśli brzmi jak formalny tekst na siłę wtłoczony w 

język mówiony, najprawdopodobniej wymaga przeredagowania. Tego typu podejście nie osłabia dziennikarstwa, a 

jedynie pomaga mu przetrwać w konfrontacji ze strumieniem treści w mediach społecznościowych. 

Wielu odbiorców ogląda materiały bez dźwięku, szczególnie na platformach opartych na cichym przewijaniu. Dlatego 

napisy nie powinny jedynie powtarzać dialogu – powinny dodawać kontekst, nadawać historii ramę i umożliwić 

odbiorcy szybkie zrozumienie sytuacji. 

Dobrze przygotowane napisy kontekstowe pełnią przynajmniej jedną z trzech funkcji: 

● uzupełniają brakujący kontekst, wyjaśniając kto, co lub dlaczego;  

● nadają historii ramę, ustawiając ton albo sygnalizując puentę;  

● działają samodzielnie, dzięki czemu odbiorca rozumie sens materiału także bez dźwięku. 

 

Najskuteczniejsze napisy są krótkie, wizualne i celowe. Jeden kadr lub slajd powinien zwykle przekazywać jedną 

myśl, a napis powinien pomóc odbiorcy ją zrozumieć, zanim pojawi się kolejne ujęcie. 

DOSTOSOWANIE TREŚCI DO PLATFORMY 

Różne platformy premiują różne sposoby montażu, tempo i sposób ramowania przekazu. Dlatego redakcje powinny 

adaptować treści, a nie kopiować je i publikować w różnych kanałach. 

W skrócie logika platform wygląda tak: 

● Instagram Reels premiują szybkie tempo, wyrazistą narrację i atrakcyjne wizualnie opowieści;  
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● TikTok często preferuje zabawny montaż, mocniejsze haczyki oraz formę odwołującą się do aktualnych 

trendów;  

● YouTube Shorts dobrze sprawdzają się w przypadku krótkich materiałów o bardziej informacyjnym i 

ponadczasowym charakterze;  

● Facebook pozwala na nieco dłuższe formy i sposób prezentacji mocniej oparty na nagłówkach i głównym 

przekazie materiału. 

 

Nie chodzi o to, by sztywno szufladkować poszczególne platformy. Istotne jest raczej zrozumienie, że ta sama historia 

może potrzebować innego rozpoczęcia, innego zredagowania tekstu albo innego tempa w zależności od miejsca 

publikacji. 

DYSTRYBUCJA JEST CZĘŚCIĄ PRACY REDAKCYJNEJ 

Dystrybucję należy planować, a nie improwizować. Planowanie publikacji, publikowanie krzyżowe na różnych 

platformach, adaptacja i śledzenie wyników są częścią cyklu życia materiału dziennikarskiego, gdy ma on wyjść poza 

samą stronę internetową. 

Decyzje dystrybucyjne powinny kierować się pytaniami takimi jak: 

● Jaki punkt wejścia najlepiej sprawdzi się na tej platformie?  

● Który format najlepiej pasuje do danego materiału: karuzela, infografika czy rolka?  

● Co należy napisać od nowa, zamiast po prostu wykorzystać ponownie?  

● Gdzie powinno pojawić się wezwanie do działania?  

● Co decyduje o sukcesie na każdej platformie: zasięg, liczba zapisów, udostępnień, kliknięć czy dyskusja? 

 

Takie podejście pozwala przejść od modelu „publikuj i licz na szczęście” do zaplanowanej dystrybucji redakcyjnej. 

PRAKTYCZNA ZASADA 

Nie wystarczy po prostu publikować treści – trzeba sprawić, aby znajdowały oddźwięk. Punktem wyjścia powinna 

być mocna historia, znalezienie jej głównego przesłania i dostosowanie jej do poszczególnych platform. 

Adaptacja treści pozwala na zwiększenie zasięgu materiałów bez polegania jedynie na działaniach promocyjnych. 

Zakłada też, że uwaga odbiorcy nie jest dana z góry – trzeba na nią zapracować przejrzystością przekazu, trafnością 

i inteligentnym doborem formatu. 

O autorze 

Ibrahim Ahmaid jest dziennikarzem multimedialnym i doradcą ds. rentowności biznesowej w IMS. Łączy 

doświadczenie dziennikarskie z produkcją treści do mediów społecznościowych oraz rozwojem formatów. 

Współpracował m.in. z BBC, Al Jazeerą, KBS World Radio, Yonhap News, KUNA i Cafebabel. Pomagał 

budować zespoły odpowiadające za materiały wideo i media społecznościowe. Stworzył kilka formatów wideo 

dla BBC oraz kierował produkcją oryginalnych treści do mediów społecznościowych Al Jazeery. Jego główne 

obszary zainteresowań obejmują dziennikarstwo lokalne, budowanie relacji z odbiorcami i storytelling jako 

narzędzie budowania zaufania. 
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